Polacy! 


Wrogowie nasi na wschodzie i zachodzie nie chcą się po- 
godzić z utratą, kiedyś zagrabionych nam, i tak długo ciemię- 
żonych i wyzyskiwanych, części ziemi polskich. Rosja Sowiecka 
przy pomocy niemieckich pieniędzy, pod kierunkiem niemieckich 
inżynierów i oficerów gorączkowo się zbroi, w gwałtownym tem- 
pie buduje ogromną flotę powietrzną, rozwija przemysł wojenny, 
wytwarza masami gazy trujące, chcę w Polsce nowy „zaprowa- 
dzić ład, niosąc nam zagładę i zniszczenie naszego niepodległe- 
go bytu, naszego mienia i naszej kultury. 

Niemcy chcą nam zabrać Pomorze i Śląsk, całkiem jawnie 
organizują ogromną armję, budują setki samolotów dla celów 
komunikacyjnych, a olbrzymi przemyst chemiczny pracuje dzień 
i noc, by wytworzyć nowe narzędzia śmierci i zniszczenia. 

Rodacy! Czy trzeba Wam tłumaczyć jaki cel mają te go- 
rączkowe zbrojenia przeciwko komu gotują mordercze narzędzia 
wojny, kogo chcą wytruć gazami, zdruzgotać bombami z samo- 
lotów ? 

'Nie łudźmy się! Nie dajmy się usypiać hasłami pokojo- 
wemi! Na wschodzie i zachodzie czyha odwieczny, zażarty wróg, 
aby nas zakuć ponownie w kajdany niewoli, aby pozamykać 
nasze polskie szkoły, aby w naszych urzędach a nawet kościo- 
łach zapanowała wszechwładnie niemczyzna, aby powrócił do 
nas nauczyciel pruski, katujący dzieci nasze za polski pacierz, 
aby do miast naszych powrócili kupcy hakatyści, a na wieś 
niemieccy koloniści, aby na naszej ziemi znów zaczęła działać 
komisja kolonizacyjna, aby wróciły rządy osławionego „Geselli- 
` gera“ i „Ostmarkenvereinu*, aby nikt, kto się urodził z rodzi- 
ców polskich nie mógł kupić kawałka ziemi, ani domu na nim 
wybudować, aby nas wywłaszczano z ziemi i zburzano domy 
osadników polskich, aby znów na ziemi polskiej musiały wyra- 
stać wozy Drzymałów, aby lała się obficie, o pomstę do nieba 
wołająca, ofiarna krew Chrąszczów, aby tryumfy świeciła usta- 
wa kagańcowa, aby więziono i prześladowano naszych obroń- 
ców, aby nakładano kary na rodziców i duszpasterzy za to, że 
dzieci nie chciały się modlić w znienawidzonym języku wrogów, 

Nie damy Niemcom Pomorza! 
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Wszyscy mieszkańcy Pomorza, zarówno urodzeni na tej 
ziemi, jak przybyli z innych dzielnic, raczej zginą z bronią w ręku, 
zbroczonym w krwi wrogów, a nie dopuszczą nigdy, aby jedną 
piędź tej prastarej polskiej ziemi dostała się pod jarzmo nie- 
mieckie. Możemy zapewnić sobie pokój, możemy żyć i pracować 
w spokoju nad umocnieniem naszej państwowości, nad podnie- 
sieniem naszego dobrobytu, nad rozwojem naszej kultury, lecz 
musimy wszyscy, ramie przy rarnieniu stanąć db pracy, i wznieść 
potężny mur, obronny w powietrzu, mur, o który rozbiją się 
wszystkie zakusy naszych wrogów, na nasz wolny i niepodiegty 
byt. 

Mur obronny w powietrzu zbudować musimy, tak nakazuje 
nam rozum j nasz instykt samozachowawczy. Straż nad nasze- 
mi granicami pełnić muszą tysiące samolotów, a wtenczas bę- 
dziemy mogli patrzeć w przyszłość, z tem przeświadczeniem, 
że spełniliśmy nasz obowiązek wobec narodu i państwa, óbo- 
wiązek wobec przeszłych i przyszłych pokoleń, 


Obrona Pomorza, to obrona Rzeczypospolitej Polskiej oraz 
bytu niepodległego i kultury naszego narodu. 

Nie masz Pomorza bez Polski, a Polski bez Pomorza! 

Rodacy! Wołamy do Was, kto kocha wolność i pragnie ją 
zapewnić dzieciom swoim, kto kocha wiarę i mowę Ojców 
i pragnie ją zachować, kto naród swój ochronić chce od niewoli 
pruskiej i moskiewskiej, niech spieszy pod Perea Pomorskiej 
Ligi Obrony Powietrznej Państwa. 

* Kto jest i pragnie pozostać wiernym PERANG Polski, 
kto nie chcę dopuścić do nowego rozbioru naszej odrodzonej 
Ojczyzny, niech to zaznaczy składając ofiarę na Obronę Po- , 
wietrzną Państwa. Każdy szczery Polak i każda prawa Polka 
niech wstąpi w szeregi członków P. L. O. P. P. — W każdem 
mieście, w każdej gminie niech powstają Koła P. L-O. P. P. 

Składajcie grosze, ale te grosze niech złożą wszyscy na 
Ołtarzu Ojczyzny, a zbudujemy potężną polską flotę powietrzną, 
która zapewni Wam bezpieczeństwo życia i mienia. 


W Toruniu dnia 30 września 1924 r. 
Pomorska Liga Obrony Powietrznej Państwa 
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